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Dnia 24go Października. Rok 1863. Dnia 12 (24) Października 1863 Roku.

Sobota. Zachód*Słońcag' 4  m' 4 6  * Jutro, ŚŚ. Jana Kant: i Kryspa i Kryspin:;

Jutro, w Kościele_ XX. Dominikanów, obchodzoną 
będzie Uroczystość ŚŚ. Kryspina i Kryspjanina; a 
w Kościele 00. Reformatów, Ś. P io tra  z Alkantary.

Rada Administracyjna na posiedzeniu d. 1 (13) b. 
tt., zatwierdziła Etat wydatków obowiązkowych dla 
Kassy Ekonomicznej Miasta Kielc, przez uorganizo- 
Waną tamże Radę Miejską rozpoznany i oceniony na 
rs. 7,823 k. 30 '/2, więcej od Etatu zeszłorocznego ors. 
2,606 k. 58; w pośród których mieści się rs. 1,965 na 
lepsze uposażenie miejscowej służby Administraćyjno- 
Policyjnej. (Dz: Pow:).

We Wtorek, d. 27 b. m. o godz: lite j z rana, w Ko 
ściele XX. Reformatów, odprawiać się będzie żałobne 
Nabożeństwo za duszę ś.p. Radcy Stanu Józefa 
na które zaprasza się.

Pojutrze, to jest w Poniedziałek, jako w drugą ro­
cznicę śmierci, odbędzie się w Kościele XX. Karmeli­
tów na Krak:-Przedm:, o godz: lOtej z rana, za spokój 
duszy ś. p. Józefa Komierowskiego, żałobne Nabożeń­
stwo; na które, zaprasza się Krewnych, Przyjaciół i 
Znajomych zmarłego.

Pojutrze, to jest w Poniedziałek, jako w 3cią ro­
cznicę śmierci, odbędzie się w Kościele XX. Karmeti- 
tów na Krak:-Przedm:, o godz: 9 '/2 z rana, za spokój 
duszy ś. p. Pauliny z Norwidów Suskiej, żałobne Na­
bożeństwo; na które pozostały Mąż z Synami, zapra­
sza Krewnych, Przyjaciół i Znajomych.'

Onegdaj o godzinie 12tej w południe, po długiej i 
ciężkiej chorobie, z żalem Członków Kapituły Łowi­
ckiej, Duchowieństwa i ludu, zakończył życie opatrzo­
ny SS. SAKRAMENTAMI, X. Andrzej KielczewskL 
w wieku lat 55, Kanonik Prokurator Kapituły Łowi­
ckiej, Proboszcz i Dziekan Gombiński, Sędzia Pokoju 
Okręgu Łowickiego i b. Sędzia Surrogat b. Konsysto- 
rza Łowickiego.

Józef Orczyński de Orcy, b. Nauczyciel Szkół Rzą ­
dowych, opatrzony SŚ. SAKRAMENTAMI, w wieku 
lat 86, zmarł wczoraj rano. Pozostałe Dzieci i Wnuki, 
zapraszają Przyjaciół i Znajomych, na wyprowadzenie, 
zwłok, jutro o "godz: 4tcj po południu, z Kaplicy XX. 
Reformatów, na cmentarz Powązkowski.

Róża z Klcniewskich Pliełda, Wdowa po byłym Po­
śle Powiatu Brzezińskiego, Antonim Plichcie, w wieku 
lat 86, opatrzona ŚŚ. SAKRAMENTAMI, zeszła z tego 
świata. Exportacja zwłok, nastąpi w dniu 26 b. m. o 
godzinie 3ciej po południu, z Kaplicy XX. Reformatów, 
na cmentarz Powązkowski. Nabożeństwo zaś żałobne, 
w dniu następnym o godzinie lOtej z rana, w tymże 
Kościele; na które, zaprasza sio Krewnvch. Przyjaciół 
i Znajomych. v

Wiktorja z Kryckich, Igo ślubu Szymańska, 2go 
Markowska, w wieku lat 63, po długiej i ciężkiej sła­
bości, wczoraj raao życie zakończyła. W smutku po­

grążony Mąż wraz z Dziećmi i Wnukami, zaprasza 
Krewnych i Znajomych, na wyprowadzenie zwłok, 
jutro o godzinie w pół do 4tej po południu, z Kościo 
ła XX. Dominikanów, na cmentarz Powązkowski

Edmund Sitkowski, Malarz pokojowy, wieku lat 61, 
po któtkiej lecz ciężkiej słabości, opatrzony ŚŚ. SA­
KRAMENTAMI, wczoraj rozstał się z tym światem. 
Pozostała Zona wraz z Dziećmi, zaprasza Krewnych, 
Przyjaciół i Kolegów zmarłego, na wyprowadzenie 
zwłok, jutro o godzinie 2giej z południa, z dolnego 
Kościoła Śgo K r z y ż a , na cmentarz Powązkowski.

Złożono w Redakcji Kurjera bezimiennie kop: 50 
dla wdowy po b. wojskowym polskim, kaleki od lat 11, 
przy ulicy Chmielnej Nro 1260, i kop: 50 dla wdowy 
Maxymy Sa: przy ulicy szeroki Dunaj Nro 145.— Od 
A. P. zł: 20 na światło przed statuą MATKI BOZKIEJ 
przed Kościołem po-Paulińskim, i rs. 1 dla wdowy po 
b. wojskowym polskim pod Nr 1260.— Od S. W. rs. 1 
dla powyższej wdowy pod Nr 1260.— Od M. D. złp. 5 
dla wdowy pod Nr 1260, i złp. 5 dla wdowy M. Sa: pod 
Nr 145.— Od Alx: G. rs. 1 na latarnię przed statuą 
MATKI BOZKIEJ przed Kościołem po-Paulińskim; 
rs. 1 na światło przed Cudownym Obrazem MATKI 
BOZKIEJ w Częstochowie, i rs. 1 na światło przed 
PANEM JEZUSEM przed Kościołem Śgo K rzyża .

Od J. k . złp. 100 złożono wprost do Kassy właści­
wej na korzyść Zupy Rumfordzkiej.

(A. n.) W. Lisicki, Doktor Medycyny i Chirurgji 
w mieście Staszowie Powiecie Sandomierskim prakty­
kujący, przez trafną operację narostu, całe oko moje 
zajmującego, od srogiej uwolnił mię dolegliwości. 
Najpowinniejsze więc składając mu podziękowanie, ży­
czę najmocniej, aby WSZECHMOCNY wszystkie dni 
jego życia, szczęściem uwieńczać, i one dla dobra cier­
piącej ludzkości, w najpóźniejsze lata przedłużać ra­
czył.— Alexander Jurkowski.

Dnia 15 b. m., były Nauczyciel Szkoły Rabinów, o- 
becnie Emeryt, P. Centnerszwer, obchodził Jubileusz 
50 letniego pożycia z swą małżonką, czyli tak zwane 
złote wesele.

Na Wystawę Towarzystwa Zachęty Sztuk Pięknych, 
przybyły obrazy: Buchbindera (Józefa Małego), Śta 
A n n a  z Najświętszą PANNĄ. Tegazzo, Śty W in c e n ­
ty  a Paulo. Pillatego, Chodkiewicz pod Parnawą. Ko- 
slrzewskiego, Wdowa, aquarela.

Rozpoczęta w d. 20 Października r. b., licytacja 
w Giełdzie Warszawskiej kosztowności i sreber w Ban­
ku Polskim zastawionych, a w terminie nie wykup o- 
nycli ani też prolongowanych, chwilowo przerwana, 
dalej ciągnąć się będzie, poczynając od dnia 28 b. m. 
i r., od godziny lOtej z rana codziennie, aż do ukoń­
czenia wyprzedaży tychże zastawów.

Znalezioną w tych dniach siążkę w języku francus­
kim, odebrać można w Drukarni Kurjera.



-  1202 -

W  dniu 12 Października r. b., rozstał się z tym 
światem, po długiej i ciężkiej chorobie, ś. p. Henryk 
Oborski, pozostawiając po tak dotkliwej stracie niepo­
cieszonych Rodziców, Brata, Przyjaciół i wszystkich 
którzy mieli sposobność poznać i ocenić za życia, jego 
dobre serce i szlachetny charakter-. Młodzieniec ten, 
rokujący najpiękniejsze nadzieje, zaledwo stanął na 
progu życia, gdy niezbadane wyroki OPATRZNOŚCI, 
powołały go do lepszego świata. Zbytecznem byłoby 
wyliczanie, znanych wszystkim, cnot i przymiotów 
ś. p. Henryka, dziś już policzonych i osądzonych przez 
Sędziego NAJWYŻSZEGO. One to za życia zjednały 
mu miłość, życzliwość i szacunek, a po śmierci pozo­
stawiły najchlubniejsze wspomnienie. Uznanie tych 
cnot najdobitniej odmalowało się przy oddaniu osta­
tniej Chrześcjańskiej posługi, na którą zebrani liczni 
Przyjaciele i Koledzy zmarłego, ze łzą smutku w o- 
czach, wyrazem żalu na ustach i boleścią w sercu, od­
nieśli na własnych barkach do miejsca doczesnego 
spoczynku, zwłoki cnotliwego młodzieńca i w poświę­
conej złożyli ziemi. Pokój jego duszy!

Zgasł nam, a dusza jego wraz z ostatniem tchnieniem,
Uniósłszy wieniec cnoty i zasługi z sobą,
Przeszła na łono STWÓRCY cieszyć się zbawieniem,
A nam płacz zostawiając, wraz z grubą żałobą.— “

Z okoliczności częstej wzmianki w Kurjerze, o Bra­
ctwie Matek Chrześcjańskich, musiemy nadmienić, 
iż całe Arcy-Bractwo liczy 40,000 tychże Matek, roz­
sianych prawie po wszystkich krajach Katolickich, 
a  które łączy w jedną całość codzie*na modlitwa, 
jaką odmawiają za siebie, dzieci i całe rodziny. Nie­
dawno jeszcze bo w miesiącu Wrześniu, Wielebny 
Ojciec Ratisbonne opuszczając Rzym, założył w tej 
stolicy świata w pobliżu grobu Stej M o n i k i  wr St. 
Agostino, filję stowarzyszenia Matek Chrześcjańskich, 
do których należą najpierwsze rodziny Rzymskie i 
ustanowił Przeorem tego Bractwa Przeora OO. Au- 
gustjanów w Rzymie.

Z  Wilnu.— Z okoliczności uroczystego obchodu ro­
cznicy poświęcenia na nowo Kościoła pod wezwaniem 
W n ie b o w s t ą p ie n ia  PAŃSKIEGO, przy ulicy Subocz 
w Wilnie (niegdyś Kościoł i Klasztor XX. Missjona- 
r:y)\ obeznamy Czytelnika Kurjera z Kościoła tego 
historją. W roku 1695 zbudowany kosztem Teofila 
Plotera, Wojskiego Inflanckiego, nie prędzej aż w r. 
1730 Czerwca lii, przez Biskupa Sufragana Wileń­
skiego Jerzego Anmtę konsekrowany, wiek cały prze­
szło, bo aż do roku 1844, wraz z Klasztorem, Konwi­
ktem, Seminarjum i Szkołą Parafjalną, był w posia­
daniu XX. Missjonarzy. Jednocześnie istniała tam 
drukarnia, jedna z najdawniejszych Wileńskich, w swo­
im czasie dużo xiążek szkolnych drukująca. XX. Mis­
jonarze  przybyli tu z Warszawy w roku 1685, spro­
wadził ich Biskup Wileński Kotowicz, i obdarzył fol­
warkiem Jęczmieniszki oraz obszernemi placami 
■w Wilnie, następnie Podkanclerzyna Radziwiłłowa, 
nadała im plac obszerny z gmachami po Sanguszkach 
przy ulicy Subocz; oprócz tego wiele innych zapisów 
możnych Panów, powiększyło posiadłości Klasztorne, 
i ztąd to widać dziś jeszcze zabytki zamożności nie­
gdyś tego Klasztoru, w pozostałych ogromnych budo­
wlach musowanych, w których niegdyś mieściły się 
spichlerze, browary i t. d., obszerne ogrody owocowe,

sadzawki niegdyś zarybione karpiami, szczątki oranże- 
rji i t  d. Niegdyś Członek Zgromadzenia Missjona­
rzy Wileńskich, sędziwy X. Erdman, przy pomocy 
kilku osób i znanego powszechnie Artysty malarza 
Władysława Majranowskiego, przed trzema laty zajął 
się zbieraniem ofiar na odnowienie Świątyni, i w mia­
rę ich powiększania, dopełniał restauracji, w otynko­
waniu ścian wewnątrz i zewnątrz, w naprawieniu da­
chu cynkowego, zbudowaniu wielkiego Ołtarza, spra­
wieniu ławek, Konfessjonałów i t. d. Pan Mąjranow- 
ski zajął się odnowieniem Kaplicy Śgo W in c e n t e g o , 
ozdobiwszy ją  całą malowidłem alfresko na ścianach i 
suficie, odmalował to wszystko wraz z dużym Obra­
zem W n ie b o w s t ą p ie n ia  PAŃSKIEGO w wielkim Oł­
tarzu umieszczonym, śmiało i ze sztuką sobie właści­
wą. Oprócz kilku starych miernych płucien, w Ołta­
rzu przeciwległym Kaplicy, znajduje się przepyszny 
utwór tegoż Majranowskiego, wizerunek Ś. K a z im ie ­
r z a ; przed kilku laty polecił go wykonać dla swojej 
galerji X. Kanonik Zaleski, Proboszcz Parafji Ostro­
bramskiej, a obecnie ofiarował go dla odnowionego 
Kościoła. Dodać tu jeszcze wypada, że robotami od­
nowienia Świątyni, kierował z całą gorliwością i bez­
interesownością, młody Budowniczy Wiszniewski.

Niektórzy filantropi, w badaniach swych dotyczą­
cych różnego rodzaju Instytucji i Zakładów dobro­
czynnych, rzucili pytanie: czy zakładane wszędzie tak 
zwane Żłobki nie wpływają na zobojętnienie uczuć 
rodziny. Pytanie to jednak nie zyskało nigdzie po­
twierdzenia, gdyż Żłobki te, o ile doświadczenie na­
uczyło, wracają tylko spokój rodzinom, i zapewniają 
wychowanie dzieci jak  należy, a czego brak dozoru, 
dawniej je pozbawiał. Szukające bowiem dziennego 
zarobku, matki, zmuszone były, albo na cudzej BÓG 
wie jakiej Opiece, albo i bez tej, pozostawiać niemo­
wlęta swoje wystawione na wszystkie niebezpieczeń- ’ 
stwa i przykrości, gdy dziś umieszczając je w Żłob­
kach, pewne o ich byt i odpowiedni pokarm, z tem 
większem zamiłowaniem oddają się pracy, i z większą 
radością wracają do dzieci, aniżeli wtedy gdy ciągły 
niepokój, udręczał ich dzień cały, a szczególniej w po­
święconych zarobkowi godzinach. Dopóki zatem stau 
robotników', nie zostanie doprowadzony do tego, aby 
żony ich nie potrzebowały zajmować się inną jak tylko 
jedynie domową robotą, dopóty Żłobki zawsze pożą­
dane będą, i największe dla nich przyniosą korzyści.

Wrzesień r. b. był dosyć pogodny i o półtora sto­
pnia R. cieplejszy jak zwykle. Pierwsze dziesięć dni 
były ciepłe, następne dziewięć chłodne. Średnia tem­
peratura całego miesiąca jest 12,32 stopni R., o 1,53 
stopni wyższa od normalnej; największe ciepło docho­
dziło 25,4 stopni R. d. 1 po południu; najmniejsze 5 
Stopni d. 13 i 16 w nocy. Największa zmiana dzienna 
temperatury 9,36 stopni, przypadła d. 22 na 23. Ba­
rometr utrzymywał się niżej jak zwykle; średnia jego 
wysokość miesięczna je s t; 27 cali 8,47 lin: par:, o 0,46 
lin: par: mniejsza od normalnej; najwyżej barometr 
stał na 28 cali, 0,24 lin: par: d. 27 wieczór; najniżej 
27 cali, 0,71 lin: par: d. 23 z rana; największa zmiana 
dzienna barometru 7,78 lin: par:, nastąpiła d. 23 na 
24. Największa zmiana temperatury i barometru 
przypadły około porównania jesiennego. Mgły oso­
bliwie z rana były częste; pomimo, że deszcze padały
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dość często, powietrze jednak było suche; średnia wil­
gotność powietrza jest 75 na 100 o trzy setne mniej­
sza od normalnej. Ilość wody spadłej z deszczu wyno­
si co do wysokości 24 lin; par:, o 5,4 linji więcej jak 
zwvkle. W dniu 28 deszcz najobficiej padał. Stan 
elektryczności atmosferycznej co do jej natężenia, śre­
dni miesięczny jest 15 stopni; największe natężenie 
siły elektrycznej dochodziło 26 stopni d. 19 o godzi­
nie lOtej rano. Dni pogodnych było 3, na P°* P®8°" 
dnyeli 16, pochmurnych 11; dni deszczu 11, mgły 8, 
błyskawic i grzmotów 2, błyskawic bez g i » t ^  . 
wiatrów mocnych 7. Wiatry panujące były zach™“ ®

. r / n o l i A r l n i c t  Pla.m v n a  ftłonCU POK&ZVWflr

z potrzeby prostych wypadków złamania ręki lub 
nogi, ale skutkiem wojny, i oparte są głównie na 
rezultatach amputacji z powodu toczącej się obecnie 
morderczej wojny w Ameryce.

Jeden ż właścicieli ziemskich nad Pilicą w Radom­
skiem, to jest P. J. Więckowski, zebrał cały tegoro­
czny zbiór za pomocą żniwiarki, pochodzącej z fa­
bryki PP. Emma , Lilpopa i Hau w Warszawie, inie- 
tylko nie doświadczał żadnych z nią kłopotów, ale 
nawet doznał znacznej oszczędności w wydatkach. 
Żniwiarka ta żęła dziennie od 8 do 9 i 10, a czasem 

itry panujące uyij nawet do 12 morgów, stosownie do położenia pola i
• p / .L , na słońcu nokazywa- maszyny, koszt zaś zżęcia 9 morgów, wynosił2 4 złp.

11 Południowo-zachodnie^ f  ^ u6Pwinbych Z  K alisk iego .-Przed niejakim czasem czytałem
ły się tylko w tr ■ ’ , TipJ Wiśle był w Kurjerze Warszawskim, ciekawy artykuł okorzy-
dniach słonce było czy o 1 't , «rJrszawa wynosi- ściach wynikających z krzyżowania rass rozmaitychmzki Średnia wysokość wody pod W arm wj wynosi J a poĴ dzy j królików z zającami,
ła tyłko stop 1 cali 5,6 nowej mr y p rJimnieisza zwłaszcza, że ani o jednych ani o drugich zupełnie uksza wysokość wody stop 3 cali 2 d. 1, najmniejsza zwi ^  nie trafiłabdo me^  prze.
stop 1 cali 0 od dnia 2 1 do 80. t}  . konania lecz nie śmiałem jej przeczyć, albowiem

Wspomnieliśmy już o wyjściu z d u v ^  z taką stanowczością dowodził tego, popierając
litografji A. Dzwonkowsktego, xiazki p. n .„ j J , cWOie przykładami praktykowanemi szczegól- 
sza stenografa Polska,*1 przez Dra helix • ■> franci i iż niepodobna mi było zjawnąpro-
Obecnie dodać musimy, iż xiązeczka ta, składa niej w e l i a , j , P no uDłrwie newneso
się tylko z piętnastu litografowanych kar^ k> aJ  J  moia w tvm względzie zupełnie
jak wiadomo nauka stenograficzna, zwykle tomowe 
zajmuje dzieła, łatwo więc wyobrazić sobie, jak 
wielkie musi być jej uproszczenie w pracy P. Saxe, 
gdy cały wykład pomieszczony został na kilkunastu 
stronnicach* Rozczytawszy się dobrze i z uwagą w tej 
xiażce. można w przeciągu kilku godzin zbadać grun:
j i _______* ~  o  n  r ł  TT e ł / j n  A m » C I  f t l  T t r 7 . V  f l n . l f t S f l l

czasu, wątpliwość moja w tym względzie zupełnie 
uoadła Przejeżdżając bowiem przez Kaliskie, dostrze­
głem u jednego z osadników, kilnaście sztuk zwierzą­
tek zupełnie mi obcych, lecz jakież było moje zadzi­
wienie, gdy mi właściciel oświadczył, iż są to rająco- 
króle, 'tak je bowiem mianował, pochodzące z pomie-

S S S  «  =  oru tych gatunków Usłużny osadnik widząc
townie ptownei zasauy s e b , F zaiuteressowame się tym przedmiotem, zaprosił
i ciągłej wprawie, można w kilku posiąść miesiącach, 
wtedy gdy dotąd potrzeba było w tym celu długiej i 
mozolnej pracy. Autor nie ustaje w swem zadaniu 
Popierając się na swojej metodzie, pracuje obecnie 
nad stenografa francuzką, która uproszczeniem swo- 
iem ma przejść wszystkie dotąd istniejące metody.

Przed kilku laty, odbywane były tak pod W ar- 
szawą jak w Lublinie i innych miejscach, próby z ma­
chiną do karczowania, wynalazku P. Wagnera. O 
dalszych jednakże działaniach tej machiny ucichło, 
chociaż po wyniszczeniu tylu lasów u nas mnóstwo 
pozostaje gruntu zarosłego pozostałemi po drzewach 
uniami a który właśnie wymaga niezbędnie karczun- 
ku Dla wiadomości więc rolników naszych nadmie­
niamy że obecnie w Algierji zastosowano na wielki 
rozmiarJ podobną machinę, uznaną za nadzwyczaj 
praktyczna i opędzającą koszt wykarczowama jedne­
go morga od 150 do 180 złotemu

Według obliczeń fabrykantów, trudniących się wy­
rabianiem sztucznych rak i nóg, pokazało się, że 
trzeba cztery razy więcej sztucznych nóg lewych, niż 
prawych, i przeciwnie cztery razy więcej sztucznych 
rąk prawych niż lewych. Jakkolwiek zadanie to do­
tąd nie jest rozwiązane, fakt jednakże istnieje i nie 
ulega żadnej wątpliwości. Na to wszakże szczegól­
niej zwracamy uwagę, że cyfry te wyrodziły się nie

VJ V,.-. 0 -----------  1 * 1

moje zaiuteressowanie się. tym przedmiotem, zaprosił 
mnie pod gościnną swą strzechę, gdzie właśnie dopie­
kał się jeden taki zaiąco-królik, mający mu służyć na 
obiad.  ̂Gdy go zatem podano na stół, nie mogłem się 
wydziwić wybornemu smakowi, w którym głównie 
przemagało mięso zajęcze, a nabywszy sobie od niego 
parę, postanowiłem stanowczo zająć się hodowlą tych 
zwierząt, a co i drugim z doświadczenia doradzam.—S.

Baron Rotschild z Paryża nadesłał na ręce Krakow­
skiego Kahału 2,000 fr: na pogorzelców m. Wiśnicza 
w Krakowskiem.

Założone przed niejakim czasem we Francji To­
warzystwo przyswajania wszelkich użytecznych zwie­
rząt, krzewów i roślin, oddało już nie małe przez 
czas swego istnienia usługi. Rozwijając zaś ciągle 
swoje działania i posiadając w swem gronie Człon­
ków, rozrzuconych po całej kuli ziemskiej, stało się 
niejako ogniskiem, do którego zbiegają się wszyst­
kie bogactwa fauny i flory całego świata, dla roz­
powszechnienia ich w interesie cywilizacji i nauk. 
Oprócz przyswojenia najrozmaitszych gatunków*, u- 
żytecznych krzewów i roślin, oraz wszelkiego rodza­
ju zwierząt, z których jedne oddane dla ich dalsze­
go hodowania gospodarzom wiejskim, a drugie pu­
szczone w lasy dla należytego rozmnożenia się, to ­
warzystwo to, przysłużyło się jeszcze ogromnie za­
rybieniem rzek, jezior i stawów, za pomocą sztu­
cznej hodowli ryb i odrodzeniem nieja ko je "j'-km- 
ctwa przez przyswojenie zupełnie miez ; yć dotąd 
jedwabników, a z których przemysł Francuzki, jużzna- 
czne osiąga korzyści.

(<>>
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W Poznańskiem dnia 15 b. m. w Ryczywole, zakoń­
czyła życie Salomea z Klingierów Wegienke.

Cesarzowa Francuzów przyjąwszy zaprosiny na bal 
Królowej Hiszpańskiej, wystąpi w Madrycie nie in­
cognito, ale jako Monarchini Francji.

W końcu z. m. odbyło się w Wielkich Łąkach pod 
Toruniem w Dyecezji Chełmskiej, uroczyste poświę­
cenie wspaniałego Kościoła Gotyckiego, wzniesione­
go z szczodrobliwości pobożnej rodziny Dzialowskich. 
C erem onji poświęcenia dopełnił X. Biskup Sufragan 
Jeszke.

Zmarły niedawno we Lwowie Arcy-Biskup Jan-Mar- 
celi Gutkowski, spisał ważniejsze wypadki życia swe­
go i takowe miał podobno powierzyć JX. Hieronimo­
wi Kajsiewiczowi. Tym sposobem zapewne ukażą się 
niezadługo pamiętniki zmarłego.

Brat Króla Hellenów, Fryderyk, wpisał się w Pa­
ryżu do Uniwersytetu Oxfordzkiego.

Przed laty dwudziestu, podjętą została ważna kwe- 
stja pod względem higienicznym, o szkodliwym wpły­
wie obić papierowych malowanych arszenikowemi 
farbami. Pierwszy niemiecki uczony Gmelin, jeszcze 
w roku 1843 zwrócił uwagę na ten ważny szczegół, a 
za nim poszli i inni, wykazując szkodliwość tej pię­
knej majowej farby, już nietylko w obiciach, ale we 
wszelkiego rodzaju materjach i wyrobach, i wzywając 
właścicieli fabryk do zastanowienia się nad tym ty­
le ważnym przedmiotem dla zapobieżenia smutnym 
z tego powodu następstwom.

Celem zawarcia traktatu handlowego i żeglugi, 
między Francją a Szwecją, przybędą do Paryża PP. 
Vi/lerdmg i Uornhoff, Pełnomocnicy Szwedzcy.

Istniejący w Warszawie Gabinet Zoologiczny, po­
mnożony został w tych czasach nowym zbiorem zwie­
rząt exotycznych, nadesłanych po większej części z Pa­
ryża. Widzieć tam można małpy Cerkopiteki (Cerko- 
pithecus), z nad Gaboru z Afryki, albo Abissynji, jak­
by z czapką czarną przy białej twarzy, i z wielką grzy­
wą, stanowiącą niejako płaszcz biały, oraz z kitą nad­
zwyczaj sutą. Dalej, małą małpkę białawą z Ameryki; 
kilka nietoperzy exotycznych; borsuka Amerykańskie­
go i rosomaka; z łasic: ZorillęValiancję z Algieru; trzy 
ichneumony; kilka okazów z rodziny viverrów Amery­
kańskich i z wysp Filipińskich; miodojada z przylądka 
Dobrej Nadziei. Wydrę Afrykańską z łapami p rzedn i- 
mi bez płetwowemi; wiewiórki exotyczne; 3susłyAr 
rykańskie; marmotę Amerykańską; kilka prześliczn; 
jeżozwieżow, oraz zajęcy Amerykańskiego i Por 

-galskiego. Co się tyczy zbioru myszów, ten tal 
wzbogacony został kilku okazami exotycznemi r 
nych form. Przybyły również cztery zwierzęta worł 
wate; trzy koty: Afrykański, Amerykański i z T 
Wschodnich; dwie Antyllopy; sumak koloru m: 
wego także z rodzaju Antyllop, przebywający nie 
na Ukrainie; wreszcie rodzaj drapieżnego zwier; 
z nad Amuru. Co do ptaków, i tenże dział pc 
kszony został zupełnie świeżemi exemplarzami, 
żurawiem białym z nad morza Kaspijskiego; cza 
gąską nad-Kaspijską; mewą orlicą zSyberji, nąj 
kszą z czarnogłowych; myszołowem białoogono1

ze stepów, i L d. i t. d. Jedne z tych exemplarzy 
sprowadzone były już zupełnie gotowe, inne zaś wy­
pchane zostały w tutejszym laboratorjuin P. Taczano­
wskiego, z tą samą zupełnie dokładnością jak tamte. 
Niepotrzebujemy przypominać, że Gabinety tutejsze, 
otwarte bywają zwykle dla ciekawych w każdą Nie­
dzielę i Czwartki.

Wkrótce już przez jednego z młodych literatów, 
ukończony zostanie przekład dziełka francuzkiego 
p. n. Arytmetyka Dziadka, stanowiącego jedną część 
znanej powszechnie, a wydawanej w Paryżu Bibljote- 
ki edukacyjnej. Dziełko to będzie początkiem szere­
gu podobnych publikacji, tyle potrzebnych, a zara­
zem użytecznych dla młodzieży.

Pojutrze o godzinie 7 m. 20 wieczorem, przypada 
zmiana lunacji czyli pełnia, a z nią stan powietrza ma 
być suchy z chłodnemi przymrozkami. W każdym 
razie na tegoroczną Jesień, dotąd przynajmniej nie- 
możemy narzekać, bo lubo czasami dnie bywają 
chłodne, ale za to i pogodne i suche, co nadzwyczaj 
przyczynia się do dobrego w ogóle stanu zdrowia. 
W zapowiedziane zaś przymrozki możnaby wierzyć, 
albowiem dzień Śgo Szym ona  Ju d y  już się zbliża, a 
stara przypowieść niesie:

„Na Szym ona  Ju d y ,
Koń boi się grudy,” 

co ma znaczyć, że ziemia będzie marzła.
W Powiecie Zwienigrodzkim, w Starej Budzie, w do­

brach Obywateli Kamieńskich, znaleziono w czasie ko­
pania w ogrodzie znaczną liczbę starych monet srebr­
nych, które złożono Uniwersytetowi Kijowskiemu.

Wiadomości Zagraniczne.
FRANCJA. Paryż, 18go P a i d z — Minister skar­

bu P. Fould, zaprzecza stanowczo pogłosce o koniecz­
ności nowej pożyczki w niedługim przeciągu czasu.—Ce­
sarz przyjmował wczoraj P. Lagueronniere i rozmawiał 
z nim przeszło godzinę.— Hr; Walewski i Xiążę J/w - 
wy,usprawiedliwili się w dziennikach słabością z powodu 
nieznajdowania się na pp'grzebie P. Billault. Zauważa­
no również, że na tej uroczystości nie był obecnym ża­
den z Kardynałów.— Pogrzeb Marszalka Hr: Ornano 
odbędzie się jutro w południe.— Pierwsza próbna po­
dróż francuzkiej eskadry pancernej skończyła się, i jak

b j  O " v  —  J.. -  j j  7 . —

zupełnie niepodobne. W ogóle, podług zdania spra­
wozdawców, tak okręty pancerne, jak linjowe i fregaty, 
które okazały się wybornemi pod względem samej budo­
wy i maszyn, muszą uledz zmianom pod względem u- 
zbrojenia. Wypłyną one powtórnie z Brestn 20 b. m. 
i udadzą siędo Madery, gdzie Komisja ma dokładnie
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zbadać wpływ cieplejszej temperatury na wnętrze o- 
krętów.— Memorial diplomatique donosi, żeP. Drouijn 
de Lhuys w zeszłym tygodniu miał z reprezentantami 
Austrji i Prus konferencję w przedmiocie exekucji 
związkowej w Holsztynie, i oświadczył, że gabinet Tai- 
leryjski nie zaprzecza związkowi Niemieckiemu pra­
wa, obsadzenia Holsztynu, ale uważa interwencję 
w Szleswigu jako kwestję europejską, w której mają 
głos wszystkie mocarstwa należące do podpisania pro­
tokółu londyńskiego z 1852 r.— France podaje bardzo 
pomyślne wiadomości z Vera-Cruz, datowane 10 Wrze­
śnia. Prawie połowa ludności mexykanskiej, a w tej 
liczbie wszystkie plemiona Indjan. oświadczyły sie za 
nowym Cesarzem, a do końca Listopada spodziewają się 
zatwierdzenia monarchji ze strony całego narodu. 
Tenże dziennik zapewnia, że Xiążę Heim-, Sekretarz 
tutejszego poselstwa pruskiego, mianowany Ministrem 
pełnomocnym przy jednym z mniejszych dworów nie­
mieckich. — Król Hellenów przyjmował onegdaj de- 
putację osiadłych tu Jończyków, którzy mu doręczyli 
adres.— Cesarz, jak donosi Monitor, przesłał serde­
czne listy kondolencyjne córkom P. Billault, Paniom 
Busson i de la None.— Wieści o zniesieniu minister­
stwa stanu nie ziściły się. P. Rouher, jak to już wiado­
mo z depesz telegraficznych, objął miejsce po P. B il­
lault, a P. Bouland, mianowany został Prezesem rady 
stanu. Ma on wspólnie z trzema Vice-Prezesami tego 
ciała wykonywać przy Senacie i Ciele Prawodawczem 
atrybucje, oznaczone 51 artykułem Konstytucji Do­
tychczas był w radzie stanu tylko jeden Vice-Prezes,

* aneu, Dwaj dodani mu teraz koledzy są: PP. For- 
cade, la Boquette, b. Minister skarbu i P. Chaix d'Est- 
Ange, dawny Prokurator Jlny. P. Vuitry Prezes sekcji 
finansowej, mianowany został Vice-Prezesem honoro­
wym i Gubernatorem banku. Tak więc PP. Rouher, 
Rouland, Parieu, de hor cade i Chaix d'Est-Ange, sta­
nowią sztab obrońców władzy wi łonie Izby. Są to 
wszystko ludzie niezaprzeczonej wartości intelektual­
nej, ale muszą dopiero dać dowody swych zdolności ja­
ko politycy i mówcy parlamentarni. (Ind: Bel:).

Mianowany świeżo we Francji Vice-Prezydentem 
Stanu P. Forca de la Roquelte, był dawniej Ministrem 
finansów, a P. Choix d'Estange, który za Króla Lu­
dwika-Filipa, siedział w Izbie Deputowanych obok 
Fhiersa, był dotąd Prokuratorem Jeneralnym. —
W Paryżu, Hr: Walewski boleśnie dotknięty stratą 
Marszalka d'Ornano (swego teścia), chciał jednakże 
wziąść udział w pogrzebie P. Billaulta. Dowiadujemy 
sig, że zatrzymany w swem mieszkaniu w Etioles 
chorobą, szanowny Hr: Walewski, z żalem nie mógł 
przyłączyć się do Kolegów z Rady prywatnej i Se­
natu. (Ind: Belge).

WŁOCHY.— Mianowanie P. Malar et, Posłem fran- 
cuzkim przy dworze Turyńskim, dobrze przez rząd 

Jł »  P ^ t e  zostało. Młody ten dyplomata, który 
poa relmerem. był piemszym Sekretarzem ambasady 
francuzkiej w Londynie, wówczas już okazywał spół- 
ezucie dla sprawy włoskiej. — Pogłoska, jakoby w o- 
statnich czasach prowadzone były układy między Tu­
rynem i Paryżem, w kwestji rzymskiej, jest bezzasa- 

ną. Rzeczywiście zajmowano się tylko szkodliwym 
p ywem. jaki obecność Franciszka / /  w Rzymie wy- 
era na stan rzeczy w prowincjach Neapolifańskich, i

byc może iż w tym przedmiocie jakie kroki przedsię­
wzięte byc mogą. Dotychczas stosunki między Fran­
cją i Włochami, są jak najlepsze.- D. 13 b. m. zmarł 
w Genui w 79 roku życia, b. Senator, Margrabia Bri- 
j n, °  e]^ ~ Potwierdza się wiadomość, że Król Wi-
\ <a - hmmanuet, ma się udać na poświęcenie kolei że- 

a następnie na wielkie manewraflo- 
y do Neapolu.— Król Bawarski Maxnmitjan przybył

R , n-ymiL13ub- m• Kró11 Królowa Neapolitans^, o r lz  
Pi ' 1 ' V  drabina Tram, wyjechali naprzeciw niego do 
m i  -  Z o ' ap /■ ma zabawić przez miesiąc w Rzy-
bawić czas ia tó  w p eCha- d° Bolo"j'’ ‘ ma tam za‘
zie ffy a S ?  T ' le wieść, iż w ra-

Ostatnie Wiadomości.
Cesarz Francuzów przyjmował d.22 b. m. deputację 

Mexykanską. Winszował on jej z powodu szczęśliwego 
rezultatu jej missji i przyrzekł swój udział w odrodze­
niu Mexyku.— Tegoż dnia odjechał z Paryża Król 
G reck i.- Monitor z 21 b. m., ogłosił dekret Cesarski 
mianujący P. Baroche, Senatorem. — Z Vera-Cruz otrzy­
mano wiadomości, datowane 18 z. m. Arcy-Biskup Me­
xyku, przybył tam i świetnie został przyjęty. — Blo­
kada wszystkich portów mexykanskich, nieprzyjaznych 
okkupacji francuzkiej, rozpoczęła się 8 Września.

l elegram z Frankfurtu, z 22go b. m. donosi, że na 
posiedzeniu bundestagu uchwalono odpowiedzieć wdu- 
chu odmownym na odezwę angielską z d. Igo b m 
gdyż exekucja jest wewnętrzną sprawą Niemiecka! 
Nowa odezwa Angielska, dotycząca również kwestji 
Holsztynsko-Lauenburgskiej, została przekazana Ko­
mitetom połączonym.

Podług dzienników Dagbladet i Fadrelandet, P. 
Bismarck, w odpowiedzi Panu Blixen, nakazał ako 
środek pojednania usunięcie dekretu Marcowego oraz 
przedstawionego Radzie Państwa projektu u sta w  
wraz z ustępstwami w Szleswigu. Układy jednak od! 
dzielne z Prusami, miejsca mieć nie będą! Anglja nie 
stawiła żadnego stanowczego projektu pośrednictwa.

denctrWiedeńskim z?pe.wnia. na zasadzie korrespon- 
krety na m or7P ^ i trja Chce. ciSżkic °-

wyprawil ucztę dla osób z or-
skipyn m ilo  T J' • An§Iicy przy zburzeniu japoń­
skiego miasta Kagosima, stracili do 50u ludzi. (Nord)

b a d a n i e .
W śpiewie w*pak bywam zwykle chociażby wśród biedy. 
Lecz gdym w prost a nie dobry... nie śpiewać ci wtedy,

(Zeszła Szarada, Obmowa).
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BOHIESIElflA.
g jre — • W  M agazynie Fortepjanów  S, W erner, k tó ry  zo- 

s ta ł przeniesiony z nlicy T rębackiej, na róg ulicy 
ś, T 5 . . . B ielańskiej i Senatorskiej pod N r 467, L it: A, na 

znajdują sio rożne Fortepjwny do wyna-isz e  p ię tro , 
jęc ia  lub sprzedania.

> Jeżeliby  kto z Szanownych Rodziców lub Opiekunów ( 
życzył sobie umieścić ze wszystkiem PANIENKĘ,

\  k tó rab y  oprócz m acierzyńskiej troskliw ości i opieki, po- < 
X  b iera ła  nauki klassyczne i uczyła się robó t użytecznych, 

niech raczą się zgłosić n a  ulicę Leszno pod Ner 713, 1
>S w bram ie na dole po lewej ręce, m ieszkania N r 4, w g o - , 

dżinach od lOej z ra n a  do 3ej po południu; tam że przyj­
mują F a m E e i i l i i  przychodnie do nauki. Również <

> 8 o h a  m łoda, z porządnej fa m ilji, przyzwoicie wycho­
w ana. znająca dokładnie rozm aite roboty, pragnie p o - '

> m ieszczenia w jakim  zacnym domu w W arszaw ie, do t o - , 
warzystw a i wyręczenia Pan i w domowem gospodarstwie,

\  za m iernem  wynagrodzeniem, byleby tylko m iała w tym  <
W domu należne uważanie. — Niemniej w tern m iejscu j e s t , 
#  do sprzedania: K inkiet, S e s s I  b iały  francuzki, mało 
£ używany, rozm aite Niążlii, znaczna p a rtja  Knieje- g  
ffl  W lw  i W ó t .  \

K i t l a  duża o trzech oknach i Przedpokój , na  lm  p ię­
trze  od frontu, przy ulicy T rębackiej, do wynajęcia, klucze 
od lokalu  tego znajdują się w Składzie Fortepjanów  pod N r 
467 L it: A, p rzy  rogu ulicy B ielańskiej i Senatorskiej; tam ­
że do wynajęcia S ta jn ia  i Wozownia.

jnale

Nieruchomość N r 2500 w W arszaw ie po­
łożona, sprzedaną będzie przez publiczną w dro- j 
dze działów licytację w duiu  16 (28 ) Paździo rn i-, 
n ika r. b., o godzinie 4ej z południa, w Trybu- J 

Cywilnym G ubernji W arszawskiej W ydziale H im ,
2 w W arszawie pod N r 549. Vadium  wynosi Rs. 1,000. Z biór j 
Kobjaśnień i w arunki sprzedaży przejrzeć można, w K an-f 
jce lla rji P isarza  T rybunału  W ydziału U lgo, i u  Cholewi-C 
2ekicgo, Pa trona, przy ulicy S to-Jerskiej pod N r i776aA 
3L icytacja zacznie się od summy Rs. 6,071 Kop: 78.

2W SES2K1ŁAW IJE, składające się z dwócli Po­
koi i Kuchni Angielskiej, na lszem piętrze, do najęcia 
w każdym czasie, przy rogu ulic Dobrej i Bednarskiej, 
gdzie Łazienki i Łaźnia pod Nrem 2814.

M H aga 4 M aja 1858. X
X  Niżej podpisany zawiadam iam  niuiejszem , iż Dom ow i|7 
^H an d lo w em u  A. F. Kalle w W arszawie, po w ie rzy łem ^  
^ g e n e ra ln ą  agen turę  dla sprzedaży w Królestw ie Pol-*. 
% skiem  Tranu Lekarskiego » ra  .B o i i f s h  . i #  
4  że tylko rzeczony Dom Handlowy a rty k u ł ten  odem uieX  
\  w prost otrzym uje. — M r  d e  . H I S f «  I I . ^

Skład laterjałów  Aptecznych
A. F. GAŁŁE

W WARSZAWIE,
# przy uliey Senatorskiej Ner 467 IB. 
r I>od Słoniem,

\  o trzym ał tegoroczny tran sp o rt świeżego

I  Train Lekarskiego Dra Jongh. „

S K Ł A D  C Y G A R  “
PRAWDZIWYCH HAWAŚSKICH 

i BI AniBl RKSK1CII,
pod firma

H A R T  et P R Z E D E C K . I ,
w Wrocławiu, ulica Schuhbrucke Nr 7.

I
Polecają się Szanownej Publiczności odleżałem i Cyga-jS 

g iram i sprowadzonem i z H aw aany i H am burga, w ró ż n y ch ^
■gatunkach i cenach, n a  k tó re  załączam y Cennik.

Ceny lln n  nńskich Cygar.
Z a tysiąc tal:

I At* 1 ft K

Do sprzedania  w Brzozowie pod Sochacze­
wem, po 2 Rs., 200  sz tuk  O w i e c  wysoko 
poprawnych, z k tórych 120  M acio r, z  gęstą i 
nab itą  w e łn ą , m łodych , zdrow ych , do chowu 

zdatnych, żadnej chorobie dziedzicznej n ie uległych.

La I mperial Regalia Superior de Tabacos flor 
„  Regalia ,, ,, „
,, Regalitas Los Dos Carbajales Superior 
„ „ Viriato primera . 1 .
„ Concha3 Superior de Tabacos primera 
„ Londres Britanica Tabacos flor
„ Cautiva Regalia f l o r ....................
„ Uppmann, Non plus ultra . . .
„ Bajadera Regalia, (w łupkach) . .
„ Intimidat Regalia flor . . . . .
„ Espagniola T ra b u c o s ....................
„ Cabannas Media Regalia . . . .
„ Flor de Tabacos, Regalia de la Reina 
„ Flor Duguesa Te Teba Regal: Londres 
„ E l Orfiua Media Regalia flor . .
„ Flor Higuera I. Regalia de la Reina 
„ Las Tres Marias Londres flor . .

Prawdziwe Manilla z roku 60 . . . ,, „ 40. <5
Ceny Cygar HaiuburggUieh. &

Za tysiąc tal: 2
La Cabannas Carbajales Media Regalia 
„  „  „  L o n d re s

La Flor Auzucena Media Regalia .
„ „ „ Londres . . .

El Orfina Londres flor . . . . .
„ Tiempo L o n d ro s .........................

Rio Hondo Media Regalia . . . .
El Globo Londres Ha flor . . . .

81 >• » U Ia  florTT- • • •te F. J. Castanon Londres Ha .■ . .
g  „ „ .» Ia flor '•
f t  La Valentina Media Regalia . . .
Sś „ Guadelup Opera Regalitas flor . 
w „ Gloria Regalia Londres . . . .  
f t  „ Alhambra Regalia Londres . . 
g  „ Flor de Tabacos Regalia Londres 

„ Paulina Regalia Londres . . .
Wt Perlą Cabannas Regalia Londres
S  „ Rio Sella  .........................
g  „ Patria Regalia Londres . . . ■
§  „ Cantos y S ilva ..............................
g  „ Cobden, Regalia de la Reina . .
w  „ Espanna Regalia Londres . • .
8  ,, Ugues, Communes Londres . .
g  Zlecenia upraszamy Szanownych Państwa franco, której 
Srwypełniamy rzetelnie z wszelką punktualnością, polecamy 
ftsię łaskawym względom Szanownej Publiczności, 
hj Kapy et Przederki.
P  Wrocław, ulica Schuhbrucke Nr 7.

N K L A I )  C A G A R  HAW AŃSKICH i wszel­
k ich  wyrobów tabacznych krajow ych i zagranicznych 
przez la t l i c i e  w pałacu  H r: A ndrzeja Z am oyskiej. ( 
n a  Nowym-Świecie istniejący, przeniesiony zos ta ł of 
dn ia 26  b. m., do dom u N r 471 lit: B, przy ulicy Se; 
natorsk iej, obok R esursy K upieckiej, gdzie dawni® 
sk ład  nasion D ra Betzolda. B rakujące do kom pletne­
go assortow ania sk ładu , gatunki, ju ż  po części n* 
deszły.-— J. Rosenblum.
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HERBATY CHIN
FRYSZTACKIEGO

, W  W A K § K A W I E ,

przy ulicy Mowy-Świat, w  domu XX. iissjouarzy, Mer 1318, 
wprost pałacu Hr: And: Zamoyskiego i ulicy Śto-Krzyzkiej.

Poleca się Szanownej Publiczności doborem
|  . HERBATY,
^  której w tych dniach świeże transportą odebrał.
I  W tymże H ania jest CUKIER, KAWA, ARAK i STOCE Stearynowe.

____
[iOW* D O N IESIEN IE: U Ż Y T E C Z N E . “C » |  
|  Trudniący się operowaniem Odcisków i wygubianiem l 
i bezpowrotnem wrośniętych Paznogci, bez użycia ostrych }
I Iiaryp n ?! Wtrmilain 4- ,1 nnnnlzi 1 WC7ollnarfA WArlłain n  1-1
\  i i i v  c r r w  l a l  YV 1  U O l l l ę  l i j  C U  i  O k C j U V ^ v m  ,  ^  J  V y i o .  V O  t l  J  £

J narzędzi, wygubia trąd, osepki i wszelkiego rodzaju na | 
< twarzy piegi, plamy żółte, na twarzy i ciele, nadając płeć ‘ 
t białą i delikatną. Farbuje włosy na czarno trwale. Poma- 5 
; da, Płyn Chiński, nadający porost włosom bujny, wzma-1 
5 cniający i zapobiegający ich wychodzeniu; Proszek do my-1 
j  cia zębów, oddalający cuchnienie z ust, nadający białość j 
; zębom, wzmacniający dziąsła i zęby, zapobiegający od * 
J wszelkich właściwych im chorób, róg ulicy Śto-Krzyzkiej i g 
j> Marszałkowskiej Nr 1401; wiadomość w Izbie Felczerskiej. j 
J A. Bacunławiihl. ?

rrssi----
P ' A ł f W A  uzdatniona do krawiecczyzny, życzy 

sobie miejsca ze wszystkiem do szycia; może także 
wyręczyć w gospodarstwie domowem, a to od Igo L i­
stopada r. b. Wiadomość przy ulicy Leszno Nro 686, 
w dziedzińcu po prawej stronie, na dole.

________
Karzątl SSakiaduw łiankii Polgkieso

>sa ,
ruuiije do publicznej wiadomości, iż cząstkowa sprzedaż* 
produktów Mącznych i Olejnych, w samym Zakładzie odj 
dnia Igo Listopada r. b., jak  dawniej,odbywać się będzie,® 
i to od minimum %  puda Mąki i l garnca Oleju. 

Warszawa dnia 23 Października 1863 roku.
Rojenakt.

Dwa Pokoje z Kuchnią,
albo z Przedpokojem bez K uchni, umeblowane , potrzebne 
są zaraz. Mieszkanie to ma być przy ulicy Miodowej blisko 
Długiej, albo przy ulicy Długiej blisko Miodowej; uprasza się 
o pozostawienie adresów w Redakcji K urjera Warszawskiego.

Damskie Kastoro-I 
M SBw e w najświeższych fasonach z ubraniem ig  

|bez, po cenie najprzystępniejszej dostać m o -|| 
p n a  w Fabryce Kapeluszy Mgzkich przy ulicy Dłu-|r 
Igiej Nr 13; w tejże Fabryce przyjmują się do prze-ii 

^robienia na nowe Fasony Kapelusze Damskie iMęz-£ 
yjjkie. Przytem polecam się szano: Publiczności zna-** 
§hcznem zapasem O B O W 1 A  zimowego, tak dlaS 
j^Dam jakoteż i Panów, któreto Obówie odznacza s ię s  
flpięknem  wykończeniem, i doborowem m aterjalem .| 
^Kupującym do Magazynu i na Prowincję, odstępu-*** 
I j e  się R a b a t .-  i f l A T Y S K E W I Ć ® .  “ 4

A l c i e r h a  ciemno-granatowa Psy Syberskie wyborowe, 
kołnierz i odnowy z pięknego Niedźwiadka, na urząd w do­
mu zrobiona, długa i obszerna, zupełnie nowa,, do odstąpie­
nia za cenę kosztu, to jest za Rs. 78.— Tamże ładny Koł­
nierz i Mankiety do futra, z tak  zwanych Małp-Bobrów, za 
Rs. 6. Zgłosić się przy ulicy Senatorskiej Nr 22 nowy, na 
im  piętrze w oficynie poprzecznej, nad ro togra tją , do Lo­
kaja Dominika.

■Jrm *  uo (jturzeiui >■ 
i'iw u in T » a , znający się i na Piwowarstwie. Zyczą-| 
ifCy wejść w te obowiązki zechce zgłosić się osobi 
gścię z ehlnbnemi świadectwami do Fabryki Panów* 
sEmm, Lilpop i Hau. 1

Kasia Opiekuńcza Danin Przytu łku  Star-
e # "  * M a j e k  w C ó m  M a i t w a r j i  Podaje do
wiadomości, iż w dniu 23 Października (4) Listopada b. r., 
o godzinie 4ej po południu, odbywać się będzie w Knncel- 
larji Domu Przytułku Starców i Kalek w "Górze Kalwarji, 
powtórna Licytacja na dostawę w r. 186 4  żywności dla po­
mieszczonych w tymże Instytucie. Wzywa zatem wszystkich 
mających zamiar podjęcia się tej entrepryzy, aby w dniu i 
godzinie wyżej oznaczonych z kaucją Rs. 4 5 0 , do Kancellarji 
Instytutowej przybyli. W arunki do tej licytacji każdadzien- 
nie w Kacellarji pomienionego Instytutu przejrzane być 
mogą. — P rezydujący w z. JPotulicki.

W ńyAVAV*'V,VVAVV
je s t  do uajęcia od Igo styczn iagj

i _  1864 r., w dom u N r  593 ulica B ie -jj
rtanska przy Długi;j, obok Apteki, to jest Dwa POKO.fKj« 
jz Przedpokojem, od ulicy na im  piętrze, a  o d  tyłu dużajr 
jlzba w której jest Kuchnia angielska. W ia d o m o ś ć  u Wła-ó. 
jściciela domu tamże, na 2m piętrze. „  H

,.V .." W A m v .V .W A V A \V .V 1V ,'
M ie s z i& a i t i ie  składające się z P r z e d p o k o ju , Salonu, 

pięciu  Pokoi, Kuchni, Piwnicy i Drwalni, je st  do wynajęcia 
na jeden kw artał, pod Nr 1066 Lit: G, przy ulicy Kredy­
towej, na pierwszem p ię trze , wdomu W agnera. W iado- 
mość bliższa od mieszkającej w tymże domu Służącej 
Newskiej.
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O bw ieszczenie.—Zawiadamiam Publiczność, iż na żą- 
dauie Opieki nieletnich Bornstejnów, oraz z mocy upowa­
żnienia JW . Prezesa Trybunału Cywilnego tutejszego, prze- 
dane zostana przez licytację publiczną,, w Kanoellarji pod­
pisanego Rejenta w W arszaw ie, w domu pod Nr 482 przy 
ulicy Miodowej, w dniu 15 (,27) Października r. b., o godz: 
loej z rana. kolczyki i pierścionki brylantowe, oraz inne ko­
sztowności po Frymecie z Korngoldów Bornstejn pozostałe, 
k tó re  to przedmioty w wyż rzeczonej Kancellarji każdego cza­
su obejrzane być mogą. — HifSmł Itupneki, Rejent.

>urF
^świeżego Astrachańskiego, mało solonego i prasowanego! 
Iserwetowego takiegoż, nadszedł świeży transport doi 
^Głównego Składu przy ulicy Senatorskiej, w domu W goj 
^Piotrowskiego, 3ci Sklep od rogu ulicy Miodowej..—T en-jl 
|ż e  Skład otrzymał W i n o g r o n a  prawdziwe A stra -/' 
[ch&ńskie, w małych oryginalnych baryłkach, K a r u U j ^  
»rybi i ( i r o s z e k  z i e l o n y .  «

St. M i c d w i r d n l k u w .

IM flf lB M H W W U W a V g i

K r z i y i  brązowy pozłacany staroświecki, z dwoma Anioł­
kami, przypadkowym sposobem nabyty został; prawy W ła­
ściciel za udowodnieniem odebrać może takowy; zaś po 
przeciągu trzech tygodni, oddany zostanie na cel dobro­
czynny.0 Wiadomość w domu Mintra, w korpusie na prawo, 
na dole pod Nr 8.

W dniu 23 b. m., na targu za Żelazną Bramą, zgubiono 
Woreczek mały ciemny, zamykany na klamerkę, w któ­
rym oprócz małej kwoty drobnych, znajdował się rewers 
na żłp. 1,0 0 0 , wydany w Płocku r. z., przez Gustawa Kuntz- 
mann , na rzecz Józefa Glińskiego. Uprasza się łaskawego 
znalazcę o oddanie pod Ner 1314 przy ulicy Nowy-Świat, 
do Rządcy domu ; nadmienia się , że  z wyż pomienionego 
rewersu nikt'żadnego użytku mieć nie m oże, oprócz pra­
wej Właścicielki.

W  dniu 23 b. m., zgubioną została B r o s z k a  w kształ­
cie Krzyżyka, z agatu, oprawna na dole w kotwicę srebrną, 
od której sznurek matowy srebrny był okręcony naokoło 
Krzyżyka i u góry zakończony; ponieważ jest drogą pamią­
tką, a nie ma wielkiej wartości, uprasza się łaskawego zna­
lazcę o oddanie za nagrodą, do Pana Bednarskiego, w gma­
chu Rządu Guborujalnego.

Wczoraj przechodząc za Żelazną Bramą, zgubione zosta­
ły  Pasporty zagraniczne, jako t >: polski i austrjaeki, 
należące do W ojtjaka, ‘oraz pieniądze w ilości Rs. 7. Ł a­
skawy znalazca raczy sobie zostawić pieniądze, aby zwróci! 
pasporta do Redakcji Kurjera Warszawskiego.

SKŁAD PIW A  BAWARSKIEGO,
a A » » W 1 'P / . A J  V B C JO  I  P O R T K I U ,  

po renach fabrycznych,
ĵ z Browaru PP. Haberbusch, Schiele et Klawe. — Skład, 

Jpowyższy zaopatrzony został w P i w o  i F o r t e r  do­
li,brze wystałe, które sprzedaje na K osze, Butelki i Pół- 
/b u te lk i. Obstalunki w większej ilości odsyłane być mo-

<gą.—Skład powyższy znajduje się przy ulicv Rymarskiej-™ 
Nr 7 4 1 . -  F . U K X i j x n .R I .  |?

Młodzieniec 15-letn i, dobrego prowadze- 
n ia , skończywszy klass 3 Szkół Gimnazjalnych, 

z promocją do 4ej, niemając funduszów dalej uczęszczać do 
Szkół, ma” zamiar praktykować w Skłonie Kięgarskim, Ku­
pieckim, lub w jakim_ Zakładzie Fabrycznym, znając przy- 
tem język polski, łaciński, francuzki, Niemiecki i rossyjski. 
Ktoby więc życzył sobie przyjąć takowego, raczy zgłosić się 
pod N r 1173 A, do mieszkania P. Latour, przy ulicy Wro­
niej róg Łuckiej, w doinu P. Garbaczewskiego.

przy ulicy Nowy-Świat pod Nrein 1297,
NT A  F O X A L U ,  

lotworzony został Xahtad PIWA B a w a e s f c i e - i  
g o ,  w nowo wyrestaurowanym Lokalu, gdzie przy rychłejJ 

^usłudze, można dostać wszelkich POTRAW na zimno i j  
^gorąco; oraz różnych PRZEKĄSEK do życzenia szanofl 
RGości. O uczęszczanie do powyższego Zakładu łaskawie 
S  uprasza. Karol l l e r i n g .    lv.v.w. kmvw.vAv.'.w.mi'.v.iiM

Z domu Nr 594 przy ulicy Bielańskiej, wy­
biegł Piesek Charcik angielski, maści pło­
wej, na pół łebka i szyi biały, ogonek na koń­
cu biały, z czerwoną obróżką na szyi, wyszy­

waną stalowemi paciorkami i stalowemi guziczkami. Łaska­
wy posiadacz tegoż P ieska , raczy go oddać pod powyższy 
N um er, za nagrodą jakiej żądać będzie, w przeciwnym bo­
wiem razie za dostrzeżeniem tegoż Pieska, niewłaściwy po­
siadacz do sądowej odpowiedzialności pociągniętym będzie.

I"tjc5el biały młody, zaginął przed kilku 
' dniam i; łaskawy oddawca odbierze stosowną

nagrodę przy ulicy Miodowej pod Nrem 4 8 4 , 
w podwórzu na prawo w Kantorze.

Dziś raso  ciepła stopni 5. Wczoraj w południa ciepła sti 9. 
Dziś raso  wysokość wody na W iśle stóp l cali 2 . (Ubywa)

T e a t r  W i e l b i .
dniarki.

Dziś, Hrabina (opera). — Jutro, W o-

f , W I N O G R O N A
mumyślnie forsowane do ku ra ­

cji. Jagody wielkie słodko-przyjemne, jedno- 
pestkowe, nadzwyczaj essencjonalne, gdyż trzy funty tychże, 
zastąpi 5 funt: zwyczajnych w skutku. Funt po zip. Si 
gr. 1 5 ; n&jakuratniej nadchodzą do handlu An: Stępfeo- 
wtkiefto, przy elicy Wierzbow-ej Nro 473 lit: C.

m
W I N O G R O N A

m iB a d c ń s k i e  b i n l c . kuri* 
eyjne, nadeszły do Handlu Jró - 

zefa IlShr w gmachu Teatralnym.

O S T R Y G I O S T E Y B K H IE ,
wyborowe świeże, nadchodzą ćodzień 

do handlu Win, A n t:  S t ę p k o w s k i e g o ,
przy ulicy Wierzbowej Nro 473 lit: C.

O S T R Y G I  W Y B O R O W E
codziennie świeże nadchodzą do Handlu 

Józefa  H 8 h r ,  
w gmachu Teatralnym.

O S T R Y G I  O S T E V D Z K I E
codziennie świeże nadchodzą do Handlu 

E . f t O E Ł I C H E A l ,  
przy ulicy Długiej.

OSTRYGI Ś W I E Ż E ,
nadeszły do Handlu 

F .  R t ą j t a r s k i e g o  dawniej C Sout, 
przy ulicy Senatorskiej.

D. 23 Paździer­
nika r. b.: za lis ty  east: Sgo okresu oprócz kup: za 15 rs. 
żądają rs. 13 kop: 7.5, dają rs. 13 kop: 60. Wartość kuponu 
bieżącego od listów zastawnych k. 2o 1/,.

C e n y  t a r g o w e  W a r s z a w s k i e . — Dnia są b. > . 
płacono: Za korzec żyta rs. 2 k. 47% jęczmienia rs. 2 k. *5; 
owsa rs. i kop: 70; kartofli rs. i k. 20. — Za wiadro okowi­
ty próby lotej od rs. i k. 74’/ ,  do rs. 1 kop: 80%, za garniec 
od kop: 57 do k. 59.

W Drukami Kurjera Warszawskiego. — Za pozwoleniem Cenzury Rządowej,


